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Dotyczące. Polski:

■ALLOUIS, po niemiecku, 14.IV, godz. 12.30.  ̂ ,
• UdnaTezfienie masowych, nog.. ■ w lasku Katyńskim koło omole -

^ka ‘ i e st odpowiedzią na często stawiane pytania Sikorskiego i emigracji 
SSskifl 0 0  do losi półtorl miliona Polaków, którzy znajezli się .
» Rn a 11 DO kiesce Armii Polskiej. Emigranci polscy w Londynie powinni
w i e d z i e ć  to^ co myśmy wiedzieli już od dawna - w każdym razie powinny
im sie były otworzyć oczy po oświadczeniu biskupa polskiego w Lon y 
S e  i! conajmniej 400.000 dzieci polskich umarło z głodu w Związku
30Wią0lCi’nżwierzęce wymordowanie oficerów polskich jest tylko kon«y- 
auaeją polityki Moskwy, polegającej na tępień,.a intelige...: • - 6
bTołi /dobvteed przez Rosie, Są to ci sami bolszewicy, których
l ^ l T r L . h ’i n g i . W .  Bolszewicybrvtviscv i którym W.Brytania pozwala na niszczenie Europy, Bolszewicy
^obecniesojusznikamiStąZjednoczonych^ Największe amerykańskie
r A m S i S S t y c i n i r S ? " *  oświadczyło kilka tygodni temu, że bolszewicy
wyglądają jak ńmSrykanie, ubierają się i mysią jak Amerykanie.

JELOEY, po niemiecku, 14.IV. godz. 13.00 _ '\T"zwTąż'ku z masowym wymordowaniem ofmcerow polskich przez 
GPU DDK stwierdza, że oficerów tych rozstrzelano w chwili, kie y 
Związek Sowiecki nie brał udziału w wojnie. Ale wszak juz od roku 
1917 zasada bolszewików polegała na tym, by usuwać wszystkich prze­
ciwników ustroju sowieckiego.

LUXEMBURG, po niemiecku, 14.IV, godz .,17 *00, _
Gaze¥iT ,rSTovencka Prawda”, wychodząca w Bratysławie, Pisze, 

że los, jaki spotkał oficerów polskich, oczekuje wszystkie narody
europejskie, jeśli bolszewicy 'wygrają wojnę. Kntvń»-Berlińska gazeta "Angriff" pisze s ^oderstwo w lasku wszlch- 
skim jest najlepszym dowodem, że musimy walczyc przeciwko ej
światowej zarazie. Adolf Hitler wzywał do t ej walki J . 3
Język nasz nie jest dość bogaty,^by określić mentalność ludzi, po
pełnia jących tak straszne zbrodnie,

I S l H l ^ I l n b u r g a  nasząca tytuł "Spółka Europy n
przepowiada kompletne zniszczenie Europy. Jedno ze 
brzmi jak następuje : "wszystkie miasta i wsie europejs - § i
spalone i zniszczone". , ./Przapisek Nasłuchu : w tnntązłcu z wiadomościami o z n a c i e  
niu ciał rozstrzelanych oficerów, stacje n i e m i e c k i e  dzisiaj iwczo
raj niejednokrotnie powoływały się na wymienioną wyżej - ą wvszła 
Ere nburgaą Jedna ze stacji podała, że książka Jaedopie.ro co z druku i stanowi ważny dokument polityczny. - Należy s ̂ ierdzic.,. ze 
książką Pronburea r>od tym tytułem wyszła z druku kilkanaście lap 
temSfrmielwihcfj w rokS 1927. Jest to powieść satyryczmą, które j treścią jest organizacja przez Pe*t?So milionera aMorylcahskie|o, 
towarzystwa akcyjnego dla zniszczenia Europy, w celu ułatwienia
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ekspansji ekonomiczne j St„Zjednoczonych/»
Korespondent wojenny. Wagner donosi,, że w trasach, smoleńskich 

są obecnie przedstawiciele państw Osi, jak również państw neutralnych. 
Mogą się oni przekonać na własne oczy o morderstwie, popełnionym przez 
Bolszewików. Jesienią zeszłego roku robotnicy polscy dowiedzielisię 
od miejsoowych mieszkańców, że w lesie mordowano oficerów i żołnierzy 
polskich. Znaleźli oni trupy zamordowanych, & wówczas rozpoczęła się 
śledztwo. Śledztwo to wykazało, że w kwietniu roku 1940, to znaczy 
6 miesięcy po zakończeniu kampanii polskiej, zaczęły codziennie przy­
bywać na stację kolejową Dnistowa /J i / ciężarówki, przywożące po 200 
ludzi. Ludzitych zawożono do lasu i rozstrzeliwano. <

/Kierownik śledztwa * nazwiska nie podano/: aby wyjaśnić 
sprawę, należało przede wszystkim stwierdzić, kiedy zakopano ciała. 
Wszystkie listy, znalezione przy zamordowanych, noszą daty wcześniej­
sze niż wiosna roku 1940. Drzewa na mogiłach też mają trzy łatą, co 
dowodzi, że morderstwo nie mogło być popełnione później..

/Zabiera znowu głos komentator/. : władze^śledcze wyjaśniły 
dotyohczas 76 wypadków. Wszyscy zamordowani zostali zastrzeleni kulą 
w tył głowy. W mogiłach leży 10.000 oficerów, to znaczy ilosó dosta­
teczna, by dowodzi pół milionową armią. Jeden z ̂ przedstawicieli prasy 
powied-aiał przed chwilą, że Momogiłach tych znajduje się kwiat pol­
skiego .korpusu oficerskiego. Wraz z nimi /t.jsjj. z oficerami/ jak wynika 
z biletów wizytowych, notatek i fotografji, łozą naneni polscy, dok­
torzy i,'technicy.

FRANKFURT, po, niemiecku, 14.IV. godz,19,45. _ _ _
Przemówienie xuajora Balzera w Balzer stwierdza^ że mogiły 

wykryto przypadkowo. Przed okupacją niemiecką w mieęjcu tym odbywały 
się ezgekucje wykonywania przez GPU. W pobliżu znajdował się dom wy- 
poczynkowy oficerów GPU* Porucznik niemieckiej policji wojskowej 
dowiedział sie, że w lasku Katyńskim zamordowano wielu polskich 
oficerów. Śledztwo szło początkowo ciężko, ̂ ponieważ mieszkańcy nie­
chętnie dawali' zeznania. Wreszcie się wyjaśniło, że wiosną roku ^
1940, między początkiem marca i środkiem kwietnia, przybywały codzien­
nie trzy lub cztery pociągi z więźniami ze Smoleńska. Ogółem przybyło, 
między 1 marca i 18 kwietnia, ok.200 wagonów. Wyładowano je na_stacji 
Gniezdowo, skąd oficerów polskich wywieziono do_lasu. Strzały i_krzy­
ki mordowanych słyszano w okolicy. Mieszkańcy miejscowi mówią, ze  ̂
zamordowano od 10-15 tysięcy oficerów. W lecie zeszłego roku w lesie 
bvł pewien oddział niemiecki,. Wraz z tym oddziałem przybyli robot­
nicy polscy, którzy dowiedzieli się'od ludności miejscowej, o tym 
co się w tym lesie stało. Czterech szoferów polskich poczęło wyko­
pywać w lesie trupy. Okazało się, że.leżą one jeden na drugim, rzę­
dami po 12.. W jednej tylko mogiło znaleziono od 3.500 do 4.000 ciał..
Nie ulega wątpliwości, że kiedy poszukiwania zostaną zakończone, 
odnalezione będzie niemniej jak 30.000 trupów. Przy władztwie obecni 
sa przedstawiciele wielu państw europejskich. Akją wydobywania trupów 
kieruje p r o f .uniwersytetu wrocławskiego Buhtz. Kiedy ’przybyliśmy na 
miejsce/stwierdzono właśnie tożsamość polskiego generała. Jego do­

cument wojskowy wskazuje, że jest'to generał brygady Mloosfr* ław > 
Smorawiński z Lublina. Prawie wszyscy zamordowani mieli w kieszeniach 
dokumenty, stwierdzające ich nazwiska. Jeden z nich był majorem, 
doktorem - nazwisko i imię. Michał Tomasz, Obok niego leży porucznik 
rezerwy Mikołaj Niewodzki, inżynier z Dublina, nieco dalej podpułkownik 
dr.Henryk Mul lak z Warszawy. Jeden z zamordowanych^ pułkowników/ ma 
epolety, ze srebrnemi literami J.P. Dowodził on pułkiem gwardii Pił­
sudskiego. . . I V  o _ 4_W kieszeniach zabitych nie znaleziono .zacnych przedmiotów
wartościowych. Generał polski, o którym mowa wyżej, prowadził dzien­
nik w którym wykreślał każdy dzień pobytu w niewoli o Poras ostatni
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p o c s y n i ł  k o rp us  o f i c e r s k i  k t ó r y  wpadł
•u i p o r i v L  rifi w i o s w  ro k u  1940 wymordowany z o s t a ł  w tym l e s i e .  

w r ę c o  Związkowy11, wychodząca w C h i c a g o ^ p i s a ł a ,  ze
Gazeta p o l s k a  -* - 300-000 ż o ł n i e r z y  p o l s k i c h ,  w t e jw Związku Sowiec k i m ^ z n a j d u je^s^.§^300jOOO^zołn^i^y^P^^^ ^  #

uwCZ? i v  P o l s k i e "  - w ychodzące  w M ilw a u k e e , We w r z e ś n i u  r o k u  1940 p o i -  Nowiny Pols .k i e  , j, u J- u r,i g a ą 0 że p o d c z a s  k a m p a n i i  p o l s k i e j
s k i e  PlS1[100QQ:!0 f l c e r 5w p o l s k i c h .  B o l s z e w i c y  zam o rd o w a l i  w ięc  11 r a z y  
w i ę ^ e 3 ° o f i o e r ó w ^  n i ż  z g i n ę ł o  p o d c s  k a m p a n i i  p o l s k i e j ,

^ e^ w T g rsia  nadchodzą n o j e ^ w i P o l s k i e

p r z e zb o l sz e w ik ó w  w p a z d z i e r n . k  • o f i c e r ó w ,  i  60*000 o f i c e r ó w
" Oo “ oow ESUfi&Stt  do n i e w o l i  b o l s s e w i c k ł e  j , 
i  w s z y sc y  z o s t a l i  zamordowaniu

l i f e  S l s w f  p S S ' j e ^ l S l t o i f i ' f  i f r h r s k w i o  w l a s k u  K a ty ń ­
s k i .  R a d i o ' g e n . G u b ,  o k r e ś l a  t o  m o rd e r s tw o  j a k o  n a j b a r  m i l '  
z b r o d n i ę  w h i s t o r i i  ś w i a t a .

G o d z .2 1  *_ł5 c- l i w a n ie m o o f i c e ro w  p o l s k i c hT a F W n o sz ą  ze Smoleńska, r o s s t r . e ix w a n io ^  ^  gię w obec
k i e r o w a l i  k o m i s a r z e  ży d o w scy .  ^ e n t y f .  ~kćw n ‘aoczny Ch  s ą  s p i s y w a -
n o ś c i  r z eczo zn aw có w  p o l s k i c h .  Zezna  - - • T , n ’’ ch,  Alek?- S ł a d -
n a .  Z e z n a j ą  l i c z n i  m i e s z k a ń c y ^  ^  p o t w i e r d z a j ą
kow, mówi, że r o z s t r z e l i w a l i  o f z o e r o w  zydz  . ^  _ d o d a j ą  o n i ,  Ze

p o b l i s k i m  domu « - y s t k o  t o

f c M s b n r 8 , ‘ *
/ P a t r z  w y ż e j / .

WROCŁAW, po a n g i e l s k u ,  1 3 . IV .  f 0 ^ r ' ^ : 3 ° : r o r a ł a  Mieczysława 
W FrW Tfrupów z n a l e z i o n o  r ó w n i e ż  z w ł o k .

S m o ra w iń s k ie g o ,  a L u b l i n a ,  u l i c a  W led w in sk a  / • /  ” * ’ r a ł e i n , W k i e s z a -  
w y r a ź n ie  w i d z i e l i  e p o l e t y ,  w s k a z u j ą c e ,  Ę.  ̂ f o t o g r a f i ą ,  m . i n n .
n i  m unduru  z n a l e z i o n o  w s z y s t k i e  0 ego  p a p i e r y  -  maŜ, -- k̂r k rzy ż  ka«

S S S S l  S o ^ v L S ?  11 i i i  .t a r  i  Po z a  tym p o s i a U  on w s.ążkę  od o rd e ru  
i  P - a z e k ^ k t ó r y J a k  ^ T e l ^ i e  s t w L S a j ą ^ ż e
z a b i t y c h  p o c h o d z i ł o  ze w s c h o d n i e j  P o l s k i ,  l e s z  ^ b o l s z e w i c y
szawy i  i n n y c h  c z ę ś c i  z a c h o d n i e j  P o l s k i .  Dowo . ■ doma ga j ą ,
c h c i e l i b y  p o c h ł o n ą ć  n i e t y l k o  P o l s k ę  w s c h o d n i ą ,  k u o r e j  s i ę
l e c z  c a ł ą  P o l s k ę .

CALAIS ,  po  a n g i e l s k u ,  ^ 1 4 . I V .  g o d z . 2 1 . 3 0 * ^ . t  n y c h  -  p a t r z  
P o w t ó r z e n i e  w y p o w i e d z i  n i e m i e c k i . ,  . gg0 k o m u n i k a t

s p r a w o z d a n i e  z k o n f e r e n c j i  p r a s o w e j  n a  W i lh e x i .  
p o p o ł u d n i o w y  z d n . 1 5  brn*.

W n a r z e c z u  g -ollokJi^y 1 4 . I V ,  ^ g o d z . 20 .15^ . P1 zamor dować  
t y c h  samych w iad o m o śc i  P o d k r e ś l o n o ,  ze  °fx<̂v± ^ w w o j n i e ,  
no w c h w i l i ,  k i e d y  R o s j a  n i e  b r a ł a  j e s z c z e  u d z i a .  .



TRANS0CEAN, po angielakiv godz.4.46.
Dzisiejsze "gazety berlińskie zamieszczają obszerne artykuły 

o morderstwie w Lasku Katyńskim. Gazety: "DAZ" pisze, że jest to jedna . 
z największych zbrodni w hitetorji świata. Gazeta "BBZ" oświadcza* że 
wymordowanie'oficerów wskazuje, iż bolszewicy dążą do wymordowania 
narodów' europejskich*

VICHY, po francusku, 14.IV, godz.12.30.
Gazetą "lfAvenir" stwierdza, że bolszewicy dążą do panowania 

w Europie, zaś sojusznicy czynnie im pomagają. Jednakże istnienie 
małych państw europejskich jest niezbędne, i dlatdgo też trzeba wal- 
ozyó przeciwko boIszewizmowi. ’ ,

RZYM, po włosku, 14iIV. godz.13.00-.
R’o wtór zenie wiadomości niemieckich o morderstwie w lasku 

Katyńskim.
Godz.lY.0Q.
Gazeta ^Kuenohener Nachritner" pisze, że morderstwo" pod! 

Smoleńskiem nie jest faktem sporadycznym. To samo działo się w Bstonii, 
na Litwie i na Łotwie, kiedy panowali tam bolszewicy.

BERLIN, NP-D, po niemiecku, 15.IV. godz.12.30.
'Gazeta 'rDAŻ*rr, podkreśla dzisiaj, że morderstwo w lasku Katyń­

skim wzmocni jeszcze siłę oporu nietylko Niemiec, lecz również i wszy­
stkich państw, walczących przeciwko bolszewikom. Nie należy zapominać, 
że w lasku Katyńskim znaleziono trupy, P6laków, t.j. ludzi pochodzących 
z kraju graniczącego z Rosją, Łatwo sobie wyobrazić, co czyniliby 
bolszewicy, gdyby udało mi się zdobyć inno,kraje.

II.
Z najważniejszych spraw światowych.

LAHTI, po szwedzki, 13. IV. godz.22.30. ' ..
łfalezy "już teraz stwierdzić, że niezależnie od togo, czy .. •

wojska Osi będą wywiezione- z Tunisu czy nie, walkę w Aihyyoo Północ­
nej uważać trzeba za przegraną. Sojusznicy odnieśli tam zwycięstwo 
którdpnie da się zaprzeczyć.

RZYM, po włosku, 14.IV, godz.20.20. .
Pogadanka Giovanni Ansaldo o spotkaniu Hitlera z Hussolinim.' 

Ansaldo powiedział, że jednym z głównych zagadnień na konferencji;,.. , 
była sprawa autonomii okupowanych obecnie państw po wojnie, i dodał,' ; 
że okupaćja wojskowa była niezbędna, musiała wywołać zrozumiałeroz- ’ 
goryćznnie i nawet niechęś do państw Osi, ale po wojnie niewątpliwie, • 
będzie inaczej.

MOSKWA, po rosyjsku, 14.IV. godz.01.00. . -
W Chicago odbył się amerykańsko-słov/iańśki,' który przy­

jął rezolucje wzywającą do natychmiastowej- walki przeciwko Niemoom. 
‘'Nastąpiła chwila decydująca, mówi rezolucja, i jeżeli‘nie wykorzystamy 
pauzy, którą nam dał wysiłek naszych braci rosyjskich będziemy mogli 
odzyskać tylko cmentarze.'1 Zjazd postanowił utworzyć.oddziały w 
Związku Amerykańsko-Słowiańskiego w wielu ośrodkach przemysłowych.
Zjazd postanowił też zorganizować "Dzień Ogólno-Słowiański" w Amery-. 
ce w dniu 22 czerwca.
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MOSKWA, po angielsku,* dnia 15«IV. „godzB23.oo.

Komunikat Sowieckiego Biura Informacyjnego.
Od kilku dni szubrawcy hitlerowscy rozpowszechniają 

wiadomości o znalezieniu w okolicy Smoleńska grobow tysięcy pol­
skich oficerów, wymordowanych rzekomo wiosną 194o r« prz 
3 ionariuszy sowieckich. Nikczemnicy hitlerowscy p o w a l i  t o  7
nonstrualne kłamstwo, aby ukryć ohydną zbrodnię, ̂ popełnioną przez 
lich samych. Tragiczny los spotkał polskich jencow wojennych za­
trudnionych w roku 1941 przy budowie fo r t y fikacyj,azogarniętych 
wraz z ludnością rosyjską nieszczęsnego okręgu smoleńskiego 
zachód od Smoleńska po opuszczeniu tego obszaru Prz® ® . k~ wieckie. Rozpowszechniając ohydne kłamstwa i oszczerstwa o rzeko 
nej zbrodni funkcjonariuszy sowieckich, łajdacy hitlerowscy wsp - 
Tiinaia o mieiscowości Gniozdowaja* przemilczając jednak, ze obok 
hBe rnie 1soowości znaidow ały się wykopaliska archeologiczne kurha- 
riu gniezdow^klego^ Podłe 1| a m a ! w 7 hi?ler.ow?0w) ^ z a m o r d o w a l i  
niliony niewinnych ofiar, znęcają się nad ludnością krajów okupo 
wamroh nie szczędząc kobiet i dzieci, a W Polsce wygubili^setki^
tysięcy obywateli polskich, a teraz chcą zuoióp° ^ ° wJ ^ :LS ^ -  za swe zbrodnie na innych, nie oszukają nikogo. Podli kaci 
rowscy nie unikną zasłużonej kary«~ Sowio t mformb luro.

Uwaga: Komunikat powyższy nadany został o godz.23.15 
w^ęzyku polskim i nadawany był następnie we wszystkich
innych językach.




